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cen11 a Zł. I Pomoc walczącym 
•"Od wielu dni miliony robotnik6w' I 

praoowników Fł'ancji trwa5ą w ołiarneł 
i nfeugiętej walce strajkowej w ohro:i•te 
warouków życia, wolności . demokr~c 11 ••• 
Górnik i metalowiec, włókniarz i kcte
jarz urzędnik i profesor - wszyscy lu• 
dz[~ :pracy i PoStenu zjerlnoczyli sie.„" 

ROK li ŁÓDŻ, WTOREK 9 GRUDNIA 1947 ROKU I Nr 3361634j. 

o • • egzyste c·· 
walczq robolnicy francuscy. - Zerwanie perlrak-, 

tacji z rzqdem. - _Schuman gra na zwlokę 
Pertraktacje między l)l'zedstawiciełami rządu francuskiego i Powszechnej Kon 

}ederacji Pracy zostały 7,P.<rwane. Gł6wną trudność pr1.edstawia tlla rządu sprawa 
okresowego podnoszenia płac roL'Otniczych w celu dorównania rosnącej fali droży
zny. 

federacja Pracy uwa·ża, ie nie są wystar-
cz.a1jące. 

Ze strony CGT wyisuni1e,:to projekt uzu
pełnienia te·kstu provozycji rządowej po
prawką. że je.żeH nastąpi zwy'Żka cen i 
kos;;ty utrzymania wzrosną, wysokość za 
gwarantowanego minimum wym.grod.ze
nia wstanie poddana rewizji". Minist€r 
Pracy nie przyiął teij propozycji CGT. 
)}owoł·ując się na konieczność prnozumie
nia się z innymi członkami gabinetu. 

Konfederacja Pracy zbży?a oświad-czenie, w którym podkreśla, że czynniki 
rządowe pragną przedłl'żYć str"ik, iicząc na to, iż brak środków do egzystencji 
u robotników zmusi ich do podjęcia pracy wbrew dyrektywom CGT. 

Po uko·ńczeniu w niedzielę rozmów z 
n nistrem pracy, seikretarz CGT Lebrim 
zł-0żył naste,1Pwiące oświadczente: 

„Minister pracy wyraził scentycy'.~ co 
-do mo·żliwości uzyskania zgody rządu na 
nasze propozycje. \V tych warnnkach mu 
simy wyrazić również sceptycyzm wo
bec wypowie·dzi i propozycji rządo·,vych. 
Musimy powiedzieć strajkującym robot
nikom, że nie osiągnięto porozumienia co 
do zaigwarantowania minimum płiac i ich 
siły nabywczej ornz wezwać r(}bof!lików 
do kontynu-0wania akcji aiż do zwycię
stwa". 
Główną 'kwestią siporną jest sposób za

·gwarantowania realnej siły naby"rczej 
płac wobec ciągłego wzrostu cen. 

Min. Mayer zaproponował rozstrzv~nię 
cie, które zapewni ai do czerwca 19.13 r. 
<;tały stosunek między płacami a cenami 
'Hzez zagwarantowanie minimum wyna-
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Ultimatum prz jęte! 
Sukces włoskfego świata pracy 

Zapowiedziany na wtorek strajk po
wszechny w Rzymie, został odwołany 
·v wyniku przyjęcia przez rząd postula
't)w, wysuniętych prze~ Izbę PracY.· 

Izba zażądała opracowania planu ro
"ót publicznych ce!em zapewnienia za
';-udnlenia bezrobotnych. 

Pod groźbą powszechnego 
stolicy Włoch, rząd przyrzekł 
natychmiast do opracowania 
mocy bezrobotnym. 

strajku w 
przystąpić 

planu po· 

grodzenia począwszy od 1 grndnia br. 
Proipozyc}e rządowe maią charakter o

gólnikowy i nie dają żarln~·ch konkret
nych gwarancji, dla•tego 0'"'·cr:i.ha Kon-

• • • 
ca sita zdusić s ra · • • 

Z Paryża donoszą, że nowe transoorty Francuskiego Zgromadzenia Nar-Odowego, 
wo,iskowe i p0licyjne zapowiadają przy. że rząd pragnie zlikwidować konilikt w · 
gotowania do nowych represji ze strony przemyśle za pomocą represji i siły. Pra
rzadu. gnie on w ten spoSób strajlmm. mn)ącym 

Zwraca uwagę zwiększający się procen charakter ekonomiczny, nadać piętno Po
łowo u~ział wojsk kolonialnych oraz legii lityczne. 
cudzozlems!dej w przeprowadzanych O· Masy robotnicze - mówił Crolsard, -
peracjach. Jak też obecność oddzlal<i v z }ądają podwyżki płac, która odpowhoa· 
z francuskiej strefy okupacyjnej w Niem- laby zwyżce cen artykułów pierw<;zei PG 
czech. I trzeby, a jednocz~nie pragną sie zabez-

Deputowany Croisard, członek partii ko\ pieczyć wobec możliwości dalszego wzrc . 
munistyczn~ oświadczył. na posiedzeniu stu drożyzny. 

niemożliwie agres.·~ 
maią na celu sojusze wojskowe w Europie. - Podp:

sanie paktu między Węgrami i Jugosławią 
Wczor.ag w Budaipeszde 1I>remier wę.gier 

s'ki i marszałek Tito pod'pisaai pakt przyja 
źni i wzaJemne.i :pomocy mlędzy Węgrami 
a Jugosławią. Traktait między Jugosławią 
a Węgrami z-osta1ł zawarty na woor ni~ 
dawno 'POdlpisane•i umowy jrngosłQWia.ńSko 
bułg.a.rskiej. 

Oba te ~rakta:ty marją na oolu zacie·.mie
nie wzaiiemnyoh stosunków ~ ;współpracy 

mięodzy 'Państwami :południowego wscho
du Emopy i 'Przewidują wzajemną pomoc 
militarną na wyna<lek zaatakowania jed
nego z sygnatariuszy przez Niemcy lub 
jakiekolwiek inne państwo. · 

Panuje ogólne przek0onanie, ze marsza- . 
łek Tito uda się w na~Miz1szym czasie do 
Bukaresztu w ceJ.u podpisania identycz
nego solu.szu z Rumunią. 

Te słowa czy.famy w odezwie •• Cról· 
nopolskiego Komitef:i1 Pomocy Strn~ku• 
ją.cym we Francji", ktńry w dniu 5 bnt. 
ukonstytuował si~ w W ars za wie na apel 
ZGZZ GómEków I KCZŻ w Polsce. 

Polski ruch zawodowy wzywa WSZY'" 
stkle organizacje, wseystkich ludzi pra
cy - by w słusz.nym zrozumieniu, że in 
teres prac•1iacego 1udu Francji jest wspól 
ny z intcrc\Jem :pracu:i~ce'!o Indu Polski, · 
że obecni walka ludu francuskiego ;i~ 
walką o SJJrawiedliwość S!Po!ecznn, wal· 
ką p<)Stepu z reakcja i kapitałem, walką 
o Jlokój whrcw :p()dżegacw~1 i in:cjato
rom nowych rzezi - udzielili pełnego 
m-0ralne~o i mate-ri~•ne~o ponarch stral· 
kująceJ klasie ~racującej brahtiej franci~ 
która jest Francją żywą, wolną i praw 
dziwą. 

Na tymfe zebraniu zadeldarowano juJ 
5 milio11~w złotych w gotówce oraz r 
millony w produktach. Akcfa obejmil 
ca y kra:i. 

Niech;j wie francns1<i, d0"1okratyczny 
rohotrt" i !nteli~ent, T1r7.eciw któremu 
.~oc]~H"h1 czny" rzad (czvtiii: kaPitał 

h•11c11s''' i protekł-Orzy z USA) mobili· 
ztde set1d tysięcy żołnierzy, mobilizu· 
1c policję I gwardi~. działa i cwłgi. wy· 
• ·ierza w pierś wolnigo francuza kara· 
• !ny murzyńskicf1 wojsk l<olonhilnvch, 
p'ech~d wie lud, ktrry j11'ż stracił dzie
siatki i setki zabitvr,Jt. "'"'''2W~ tv~;acamt 
rannych, że nie jest w tej walce samoł· 
ny. 

Pan „socjalista" .Tulien l\fo:::lt, mir1ister 
srpiw wewMitr<>:n:vch, godny nartner de 
G?ul!e'ów I Dullesów. pozwolił S<>bie na 
Hcie mmoł ań~ko - bojO'we oświadcze.. 
nie wobec dziennik:i.rzy: „Jestem panem 
sytuacji, bitwa jest wYgl'ana". 
· Temu „r,enerałowi" dolarowemu, któ· 
rv bezpieczny przy zielonym biurku wy 
daie roz~\azy krwawych represji w sto
sunku do be/bronnych - zachciewa się 
• ••• h·i~"„· . 

P. J111len Moch I jego Wt': ' 1nłcy mytą 
!?ie bnrdzo. Bitw.a {dzleki ich zdradzie i 
nmwokacE()m) do~iero sie rozpocz~fa. 
Bitwa nie jest wygrana. Bitwa dopiero.„ 
h?d?;e wygrana. 

Nie pomoże de Ga•1l!e i 200 roddn 
fr?nc1·skicb, nie pomogą Dullesy i doła· 
rv. Za demokratycznym ludem Francji 
stofa wnrem więksre pot"<:!'i niż r;njjący 
kapitalizm, c1•c'1nący faszvzrn i ban.dy 
płatnvclt zbirów. Stoi cały świat ludzi 
wolnych, ludzi pracy, ludzi demokracjj i 
Pokoju światowego. I na znak solidar· 
ności i braterstwa - dopomoże morał· 
nie i materialnie. 

(Od red.: W pierwszym dniu Zjazdu 
Włćknhrzy w Lodzi zadeklarowano już 
przeszło dwa miliony zło.tych. Ale każ· 
da nawet poiedvńcza złotówka - ma 
swoja wartość i wymowt>. Zanim wlęc 
ukons.tytuufo się w Lodzi KQl111itet analo
giczny do st(}łecznego, w pełnym zrozu• 
mieniu wagi i nagłości sorawy, „Eks· 
uress" rozP<H'"V"l'! ~keję „Pomocy Stral· Nawet- Aus.tralia 

musi oszcz~dzać dolary 
Prem1er australijski ogłosił wielkie oi!!:ra 

:czenia :i:>rzyw<izu z Kanady i Sta,nów 
'ieidn.oczonyCih . ze wz&"l1ę1d1u na r>otrzeibę 

/~osz·czędzenia funduszu d·olarowego. 

Prawda o interwencji W Grecr~k!!lmmn·~c„,,,IBl'!f!"'e F~"~~~~~{"). Bmllll!Ell!--
zawarta Jest między wierszami sformułowanego Klęska ,,3-ej siłyu 

Przyw6z •tytoniu i papieru gazetowe.g{) 
zosfaił zmniejszony o połowę, a import 
benzyny o 10 proc. 

Jednocześnie Premier mówił o konie
. czności zwiększenia przywozu z krajów 

o walucie niedolarowej, 

Arałłow~e ra ~'z 
nad akcfą zbro;ną w Palestynie 

Przywódcy sie•dmin pafrstw arabskich 
zybyli do Kairu, aby Domówić za~adnie

iia związane ze S'Prawą podziału Palesty
ny na pafJstwo żydowskie i ar 2'·:· 1-;~. Jak 
twierdza. korespondenci d\1'T), ·atycznL 
przedmiotem dyskusji. bcdzie sprawa u
dzielenia :Pomocy wojskowej !\rabom pa
Jestyń~kim oraz kroków jakie Pa(1stwa a
rab:,;.kie mn.ią powziąć wobec wytworzo
n<'i sytuacjL 

W trzech 0J<rrg:::ich żydowc: 1dc'1 P;i.l 'Csty 
ny policja brytyjska i arnhc:!- ~ 7° ': ' 1 .1 wy 
cofana i zast1piona przez policję żydow
sk:a.. 

„po mistrzowsku" oświadczenia brytyjskiego 
Donoszą z Aten, że od czasu przyibyicia j posłu1guje si!ę rea kc.fa grecika. 

do Grecji komiSJji bałkańs1kiej, monarc-bi- A jednak w Grecji ma miejsce 1nterwen 
styczna prasa grecka rozpisuae się o rze- cja 0 1bca. Jest to interwencja ang!osas.ka. 
kornym poparciu, udzielanym partyzan- Brytyjski p0ds-ekrntarz stan11 Iiektor Mac 
tom w Grecji Przez Jugosławie, Ałbanię i Neil oświadczył w Izibie Gmin, w od1po
Bułgarlę. Reaikcyi'na propaganda nie cof- wtled·zi na zarpytanie jed1nego z posłów 
nęła się nawet :przed sPreparowaniem Partii Pracy, iż brytyjska misja wojsik-0-
wiadomości o napadzie oddzia>ł6w bułgar wa w Greoji •. nie udziP.łafll nigdy porad 
slrich na teryitorium greckie. Wiadomość operacyjnych w akcH przeciw armil pow
ta została uznana za „niezmiernie w:i.ż'ną" stańczej, lecz ogranicza się wyłącznie do 
nrzez 'komisję baFJrnńską. Te1go mdzaju „.nadzorowania czynnd~l szJrołenioiwych 
kłamliwymi, oszczerczymi wyniy<>łami i porad or7a~!~„c~rfoyd1". 

ru p przed s <d 
Amerykan;e są dla oskarżonego 11:ezwykle uprzejmi... 
Wczoraj roz9ocz~ł się w NcryMbenh:.e, . „') 7 ię· '~kich robotników, sProwad""Oll''~·· 

proces słynnego fabrykanta broni w Es- <io "'Jietniec przymusowo. Oskarża prob1· 
sen Alf!'ed;i Kruppa oraz 11 głównych dy r~tor naczelny Ta"'()r. 
r(;ktnrów Jeg0 zakła.dów. WSiZyscy są os- n st · ·. . ._ 
irnrż{!rd o rozostawanie w Sr!isku z partią -ni aw f<:rti!lP m~ !nst (\ ecny !13 pro.c~ 
hi~~erow~lcą, o rabun!rową go•spodark'1l na sfo - fak !Jn(f~no c•ic.ialJ ie - ze wzirle

tcrenach okupowanych oraz o· wyą;ysk cu du l'a zły stan zclrowir 

Wczoraj odbyły się wY'bory do rad] 
miejskiej miasta Le travre. Rada miejska 
tego miasta została rozwiązana przez mi 
nisterstwo spraw wewn'ęiitrznych wskutek 
incydentów, ja~ie się wydarzyły przy -0· 

biorzP burmlstrza. · 
Partia komunistyczna, kt6ra w poprzo

dnich wyborach uzyskała 38,7 procent 
gł-Osów, zdobyła obecnie 40,1 procent. W 
nowej radzie miejskiej Ifavru komuni~ci 
będą mieli 15 mandatów, ga111H:ści z nie
za1eżnymi r6wnie,ż 15 (wobec 18), a t. zw. 
„trzecia siła" - 7 mandatów wobec 8 so
:ialisty·cznych w dawne·j raidzie m!ejskiej. 

Wybory w Le łiavr-e raz jeszcze wska· 
rni_ą na postę:p1dącą koncentrację sił na 
1ewicy i na prawicy. Natomiast rozrekia„ 
mowana .,trzecia siła" Sch11mana i Rama• 
Iirra jeszcze raz w'r1:"7:J!a swą słabość. 

\Vvbory odbywa·ly s[~ wśród naciska
fo ce go terroru bojówek d.e.P""t llistows~ic~ 
i odd zia 1ów ,.Garde J\fo.bile." or:tz ·żanJar-. 
111erii. 
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od hasłem Prac · i Nauki 
„STROSKANA ł SZCZĘSLIWA": Malied

stwo nie przyniosło Pani rozczarowań, a prze
ciwnie - dużo radości i zadowolenia. Dobry 
kochający ł kochany mąż, dziecko, to odbywa s,ę 1-szy Krajowy Ziazd z. W. M. 

~ W wielkiej saH warszawskied „Romy" 
· bbradował przez ubiegłe trzy dni I Kra
~Y Zjaro ZWM, na który w pierwszym 
dniu prz:ylbyli: premJer C•·ranldewi\:7., wi
cepremier Gomułka I r-,:;rsza!ek Żymier
skj. Prezydent RP. n'. e mogąc przybyć o
sobiści~ nadesłał Hst c!o Pre:r,ydlum Zj:iz 
du z serdecttnymf, gQl'ącyml pozdrowie
niami i tyczen:laml. 

Obrady zagaił i wwitał zeibranych 
Przewodniczący Zarzadu Głównego ZWM 
A. Kowalski, kbóry powie.dział m. in.: 

•W uPOl'CZyWed, codziennej Pracv w k<>
Palnłach l hutach, fabrykach i wadzta· 
tach, na roli ł na ławie szkolnei, wycho
wvwać będdemy nowych, pnodującvch 
ludzl, którzy umieją w czynach. w kon· 
kretnej pracy budować wielkość naszego 
kraju, łudzi poool}nych młodym boha,te
rom pracy, których nazwiska zna jut dziś 
cały kra;I. 

W pracy dla Polski krzepnie j<Mn~ć 
młodzieży polskiej, zrodzona w walce z 
okupantem. Jedno jest dziś tyczenie wo
bec Zja.zdu: byśmy po nim JE8ZC7.E ~E
PJEJ, WYTRWALEJ SL UŻYLI POL· 
SCEl" 

Po przemówieniu Premiera Rządu. 1d6-
. ry w serdecznych słowach powitał Zja·r.d, 

na trybunę wsze<l:ł wiec-premier Wł. Go
mułka. 

Tylko 7 dni! Ze wsz11ch stron 
codziennie otrzt1mUiP.mn tusiące 
podz ękomań od kobiPt i męż· 
czyzn którzy dzięki użuciu kre
mu „ER03" 1m1skali cerę o 20 

lat młod11Z1t. 
S1ttdem dni, to sadziwlajqco lcr6iko kura-::j11 
- zdawałoby 11!11, że io cud, a jednak opar
te no naukowym uzosadn!entu. Krem „EROS ' 
usuwa szybko 'lmarszczkt; wqgry, prysz.:ie, 
zółte i brunatne plamy, czerwoność nosa I 
piegi. Nadaje cerze gładkość )edwabiu, mięk
kość aksamitu i różowo biały !rotor. Cena 
200 zł„ 3 słolld 400 zł. Towfr do rozdziału 
otrzymujemy w ilościach ograniczonych. To 
też wszyscy, którym zale:l:y na znalezieniu się 
w tym szczęśliwym gronie, proszeni są o za
mawianie zaraz dzi!liaj jeszcze. Załączając ni
niejszy kupon -piszcie na adres: W. Penchak, 
Warszawa ul. Nowogrodzka, akr. poczt. 68: 
UWAGA: Pieniędzy nie załączać - płaci 1lę 
przy odbiorze. 

Wuotrzegał ołę beswarto•cłotuych naOledomnłctw 

Następnego dnia Jer1y wyjechał, niie 
mówią<: Annie dokąd. Zdziwifa się, gdyż 
zawsze opowiadał jej o wszystkim. Nie 
przypuszczała na wet, że po}echał dq 
Wrocławia. ahy omówić z żoną sprawę 
rozwodu. Zależało mu, by wreszcie ure
gulować te sprawy, Nie chciał być cią· 
gie formalnie zwią1any z Jadwigą. 

Anna wybierała się na spacer z Bogu 
sią. Był gorący, prawie upalny dzień 
Zośka kręciła się koło dziecka, rnlała 
nadzieję, że i ona pójdzie. Anna poczu· 
ła pewne zakłopotanie. Należało j~i 
wreszc.ie powiedizieć o pro Jektowanych 
zmianach. 
~ Zosiu - iaczęła mówiła mi 

twoja matka, że wychodzisz niedługo 
zamąż. To się dobrze składa, bo I u na8 
w domu, jak widzisz. zaszły zmiany 
Doktór przyjął asystentkę, ja mam te· 
ra.z dużo wolnego crnsu i nie będę cię 
wykorzystywać do pracy przy d.ziecku. 
Poza tym doktora nie stać na opła-canie 
tylu pracowni~ 

„Watka poprzednich p-okołeń narodu [ dziet ZW, - pierwsza zorizanizowała mło- wszystko co jest tak cenne i ważne w życiu 
pa~skicgo o wolność Polski i o wyzwołe- llzieżowy wyścig pracy, świadoma tego, kobiety - a nawet najważniejsze - sprawia, 
nie SPOłt?czne - mówił wice-premier do że JEST TO WYSCIG DO NOWEGO, LE że jest Pani naprawdę szcze,śliwa. Jest jednak 
tłumnie ze·branych de·Jegatów - nasza_ i PSZEGO ŻYCIA, DO WIELKOSCI I jedno „ale". Pragnie Pani pracować, a nie 
\V~1'1a w:!lka z okupantem nicmie<:kim, SZCZĘSCIA OJCZYZNY. z szeregów może Pani tego robić obecnie gdyż nie ma się 
nstall'O'Wienle władzy ludowej w Po!sce, \ ZWM wywodzą się młodzlefowf rekor- kto opiekować dzieckiem. Trudno nam Pani 
otwarly przed cała młodz.ieżą polską wro I dzlści produkcji, b<J.hr:.terzy pracy! pomóc, gdyż parazle nie wiemy o jakiejś od
ta do szturmu o własne SZCz:tlŚcfe, które W ineres.ie wzmocnienia I rozwoju Pol· powiedniej osobie któraby chciała podjąć 
mieści się w szczęściu Ojczyzny, STWO· Ski Ludowej. w interesie całego młodego się tej pracy. Może się ktoś zgłosi, wtedy da-
RZYL y JEJ TAKIE WA UNKI ST~ o fU I O my Pani znać. Mogłaby Pani poza tym praco-R ·"'"' JXHf>lenia leży UTWORZENIE ZJEDN • wać w instytucji, przy której zorganizowany 
ŻYCIOWfGO, JAKICH NIE MlALO ŻA· CZONEJ ORGANIZACJI l\tLODZIEŻO· jest żłobek dla dzieci matek pracujących. 
DNE Z NASZYCH POPRZEDNICH PO· WEJ. Maleństwo Pani, miałoby wtedy opiekę wy
KOLEŃ. Zbudowanie tej Jednolitej organizacji kwalifikowanej pielęgniarki. w drugiej spra-

Dzisia.f, kiedy Ojczyzna nasza jest wol nie mme być dokonane z dziś 9a juko, wie trudno nam zabrać głos. Najlepiej pora
na, niepodległa ł suwerenna, tkwiący w aJe w obecnym etapie, organizacje młodzie dzi Pant lekarz, do którego należy zwrócić się 
sercach młodego POkoJenia romantyzm towe powinny szukać 8P080lbu ł form je- z pełnym zaufaniem. 
naszych P'f'Zodków winien być w całości dnolltego wychowania młodego pokołenla. • • • 
I bez reszty z~nęgnięły w słutb~ 'Pol· WPAJAĆ W JEGO DUSZĘ IDEĘ POKO· MATKA: Piękny jest zapal Pani, w Je} 
ski Ludowej, JU I BR~ Tf.RSTW A NARODÓW". wieku, do nauki. Pisze Pani, że nie chce wobec 

Nadmiarem młodych I chętnych do p.ra· Nasttm>ne przemówienie wygłosłł Marsz. swych dzieci być jak „kura, która wychowa-
cy. lecz „zbędnych"' rąk, dusiła sif) wieś Żymierski. Witali ta-kże Zjazd przed'!lta- la kurczęta". Pragnie Pani iść razem z nimi rę
nas7a w Polsce przedwrz~nioweJ, bez· wiciele bratnich oritanizacii młodzieżo- ka w rękę, dzielić kh zainteresowania, rozu
skutecznle J>O!łzUklwały pracy dzieslatki wych TUR I ,,WICI", oraz przedstawiciel mleć te zagadnienia o których rozmawiają ze 

sobą. Tak być powinno, droga Pani! Matka 
i setki tysięcy młodzież,, robotniczej w młodzlety radzieckiej, po czym roz.'PoC?:ę- nie powinna dopuszczać, aby między nią, a 
miastach, przeklinał swój los nie Jeden to obrady, w których wzięło u<lzi.ał 1300 dziećmi powstawała przepaść niezrozumienia, 
młody Inżynier, technik. agronom Itp„ k:tó delega,tów z całego kraju, z miast i wsi. innych opinii, innego światopoglądu. Ileż có
ry Po lafach nauki daTemnie kołatał do Po podsumowaniu dotychc1asowych o- rek ł synów byłob-y szczęśliwszych, gdyby 
drzwi zakładów Pracy. Llkwidujemy J słągnięć organizacyjnych, delegaci :mla· wszyscy rodzice myśleli ł czuli tak jak Pani! 
P1"Zekreślamy dzisiaj to wszyst1co! wlali wyni'ki osiągnięte na polu młodzie- Dzi~iaj, otworem stoją . dla wszystkich szkoły 

MILIONY LUDZI pn ACY BUDUJf\ NO żowego wyścigu pracy, n.n.racowywałi no powszechne, średnie I wyższe. Dla dzieci, mło" 
" vv· dzieży i dla dorosłych. Aby %Walczyć analfa-

WE ŻYCIE. Rodz.i sle oowy człowiek I we formy i metody wychowawcze. oraz betrzm, podjęta została słu5zna Inicjatywa i 
powstaje nowy świat. J(TÓŻ, JAK NIE dvslrntowali nad SJ>4JSC>bem P<>fff~blenia ru wniesiony ~oskonały projekt, który oby jak 
Mł,ODZIEŻ MOŻE BYĆ NAJOFIARNIEJ· chu ws1>ó!zawodnictwa pracy f rozsze-rze- najprędzej został zrealizowany. że wszyscy do 
SZYM BUDOWNICZYM TEGO NOWE- nia go na dT'obne placówki w mieście, „raz lat 50-ciu. obowiązani będą uczyć się pisa~ 
GO ŻYCIA I NOWEGO SWIA TA! Mło- na wsi A. i .ciytać . . gdyż i8?zcze„ niestety'. odsetek ludzi 
--------------------·---------~·~-~1rue~i~~~h~~1a~~J~UnMm~ 

Spo, ldz1·elcy bułgarscy W lodz·1 1 ~:~:·d~r:~:n~śt~tęn~!ą7;~1t:l~~ośt::z~ nym, którzy lata swego dzieciństwa przezywa-
li w tak innych, ciężkich waru.okach uzy
skania pnynafmniej najbardziej zasadniczych 

zwiedzili placówki HSpolem" i . PSS pod~taw nauki. 

Lódź odwiedziła w oota.tll'llch dniach których wchodzi równld Inicjatywa pry ' •••••••••••••
wycieczka spółdzielców bułgErsklch r watna. 
prezesem Centralnego Związku Spół· Spółdz'elcrość na terenie Bu.łgarii roz 
dziekzego Bułgarii p. Ilią Bojadżijewą wija się pomyślnie. Znajduje się tam 
na czele. 60 fabryk przemysłu spółdzielczego oraz 
Goście zwiedzili placówki „Społer$" I 800 rzemieślniczych spółdzienl ';"Yfwór

PSS oraz byli podejmowani w Związku ~zych. W Sofl;. jest 400 skl~w ~po
Pracowników Spółdzielczych, zy~czyc~, nalez.ących ~o 5poldzrelnf 

Prz byU zapoznali nas re spółdzleI- spozywco~ . ~olmcy, ktorzy są crlo~-
śc/ b I k kami spoldz.1elru wspólnie użytku,_ 

ew 1ą u gars ą. maszyny. Spółdzielm rolniczych jest oko 

MllJr ,i- „ olachaw„ 
..,.J;u1dza chęt sobarie
nla jej, !•dnakte nie be• 
lęk11, te mlłp nleru 11loe 
n.Jd; do JUie lateren
J.,.l ......... Ale ..... „ 
lllfecvdoBJał alt k sapo
mat leot ocurowanp jeJ 
urod4, kt6t11 plel'N!rmje 
"1Qprobomangm lrodkłem 

.kremem mato11>JIDI ł pud· 
r~m „AnJda·• 

Przed wojną ruch s.półdzlel~y w Buł ło 500. Dochód członka oblicza s~ w 
garll ~zbity był na /8 central. D~ro zależności od włożon~j pracy w spół· 
w koncu 1_945 roKu przep;owadzono dzielni, Jak i zgłoszonego obs1aru. Wo
reformę sp~łdzlelczą _i o?ecme w skład ~ Lrwającej suszy od trzech lat spół
Centrali Związku Sp<;>łdz1el~zego wcho- dzielczość rolnicza musi walczyć z du
dz~. zaledwie 4 cen!"ale. k~or~h działa I żyrni trudnościami . 
nosc hand4~wa po~1ą~ana Jest z Central p0 zwied7eniru Lodzi gośdie bu1gar-
nym Bankiem Społdr1etczym. scy odwi-e<lzą z kolei i +rme polskie 

Oprćic% central I orgain1zacji spółdziel-

1 
ośrodki spółdz.ielczości a m. in. w Kieł-, 

czych istnieją jeszcze przedsiębiorstwa cach, Katowicach oraz na Ziemiach Za ~ 
Ep<SMzJieJczo.państwowe · I mieszane, do chodnich. (s) 

I jadółkarnil Oc1ywiście przestaniesz pra wrócił r miasta I nie wie dokąd poszła . 
cować, kiedy bę<lziesz chciała, nie w tej Anna ·niezadowolona jadła obiad w 

\

. chwili. Przypuszczam, że matka twoja swoim pokoju. Spojrza-ła przypadkiem 
będzie zadowolona ... · na łóżeczko Bogusi. W miejscu, gdzie 

~g) Zośka zacięła się i już nie odpowie· sama kładła rano uprasowane pieluszki, 
' działa ani słowa. Gdy Anna S'Zła do par· nie było teraz ani jednej. Na co Zośka 

; ku, miała ogromnie przykre ucrucie, że zabrała aż tyle? 
wyrządziła jej krzywdę . Ale P>rre<.-ież Poderwała c;ię nagle, ogarnięta prze
nie można było inaczej postąpić w tej rażającą myślą. Podbiegła do · szafy. 
~ytuac ji ! Półki, na których leża ly Ta wsze ubrain-

Zośka stała oniemiała. z rmszerzoriy· P~t~nowi!a ~rzez o~tat~i~ _dni. poz?· ka ·Bogu!'-i były puste! Podemniało Jej w 
mi źrenkarni. . Pobladła tak gwa!towoie, i s'.aw1a~ Zosi. Jak naJ<:zęscH~J Bogusię, oczach, trzymała sł~ kurczowo drzw;, 
że Anna się zlękła. mech srę nacieszy dTleckiem. • by nie upaść. To przecież niemożliwe· 

- Przypus1czałam, że będ!Ziesz z te· Nie przypuszczała nawet, Ja.k grozną Zośka by tego nie zrobiła! 
go zadowolona. Z<>siu . Twój Maryś cze- burzę rozpętała w ser<:u ' dziewczyny. Porzuciła wszystko gorączkowo, n1"1· 
ka na ciebie. Pobierzecie się I będ7iesz jakie plany powstały w uozpaczonej że się pomyliła. Niestety, ani jednego 
mogla wreszcie pomyśleć 0 swoim włas głowie Zośki. Gdy wróciła r parku i na· ubrnnka, ani jednej pieluszki nie było w 
nym dornu. karmiła Bogusię. pozwoliła Zośce wziąć srnfiet 

- I kiedy ... mnie pani wyrzuci, - spy dziecko I wyjść do matki Rozmawiała z Ale jeszc~ nie dowierzała, jeszcze 
lala Z<>śka ochrypłym głoe.em. nią życzliwie i łagodni~. nie wszczynala alarmu. Może Zośk1 

- Ależ Zosiu. jak możesz tak mó· Wyszła do gabi1t1etu, by pomówić z zaraz wród. Należało zae7ekać . 
wić! Gdzież tu mowa o wyrzucen~u. pielęgniarką. Gdy wróciła, Zośki już nie Zbiegła po schodach ł wpadła zadvs7a 
Pm~deż to ja sama debie prosiłam, było. Położyła się na tapczanie I zasnę· na do Sos.nowskich. Sosnowski siedział 
abyś zajęła się Bogusią. Mam ci wleie ła. Obud1Ua się dość .późno. Zajrzała do przy stole. 
do zaw<l.zieczania ; ni1gdy nile zapomnę, kuchni. - Nie ma Zosi? 
ile zrobiłaś dla dził'Cka. Ale przecież sa- - Gdzie Zosia? - Nie ma. Nawe-t n1e wiem, czy fu. 
ma rozumiesz„. ""'7 Jesz-cze jej nie ma. taj była. Dopiero wróciłem z 4łniasta .a 

- Rozumiem że jestem pani niewy· - Przecież już czas na obiad! żona w fabryce. Zobaczył pr1erażenie 
godna„. - · Obiad gofowy. Czekałam, aż się Anny i spoważniał. 

- Zosiu - Anna patr1yła z przeraże pani obuclzi i wróc1 Zośka. - Co się stało? 
niem na zmienioną twarz dziewczyny. I - Zejdź na dól i powiedz, że czeka· 1 - Zośka ... wyszła kiika godzin tę 

- Przykro mi, że tak to odczułaś. my na nią. mu„. z dzieckiem,„ 
Nie chcę byś odchodziła w takim na-

1
· Weronka wróciła po chwili . Zośki nie I - 7.abrała wszystkie r~zy BogusL. 

stroju. Przecież zawsze byłyśmy przy- było u rodziców. Sosnowski niedawno (D. c. n.). 
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P .RZY&O,DY WICKA i WACKA 

MAGAZYNIER: - DootaHśmy suro-I WACEK: - No tu jruż żaden pomysł 
Wli~. Wiecie, co to dla nas 1naczy! Nie nie pomoże!... 
może leżeć dwa dni na podwórzu, trze· WICEK: - Ale pomogą nam napew-
ba go wnieść„. _ no dobre ..:hęc!l 

W ACER: - Stradllśmy dwa dni 
świąt, ale nie żaluję! 

WICEK: - Natura1lnle, bo zyska!;śmy 
za<lowoleniie z siebie. 

WICEK: - Ws2ystiko w.niesione! 
MAGAZYNIER: - Piękn1e, chłopcy, 

pięknie! Uratowaliście cen.i.y suro!iec 
dJa f abrykil , 

Swięta w Pogotowiu 
minęły naogół spokojnie 

Ubiegłe dwa dni świąt minęły naogół 
spokoj!Iliie w kronite wypadków. 

Za111orowano zaJe<lwle kitka bójek oraiz 
trzy wypadki zaczadzen1a. Przy ut Ja
racza 59 lekkiemu zatruciu tlenkiem wę 
gła uległy Józefa i Stefania Wikzak 
przy ut. Edwarda 23 lekarz ud!ziielił po· 
mocy Emiestynie Skrzypczak oraz An
too.iemu Wilczyńskiemu, przy ul. Długo 
sza 48 zaczadzeniu uległy. trzy osoby: 
57-H;etnia Rozalia SłotwińSika, 18-1-etni 
Tadeusz Słotwi!'iski oraz .A.nna żelazow 
ska. · 

TragTcmy wypadel< wydarzyił sfię na 
stacji kolejowej l..ódź-Kalłska. 16-łetni 
Edward Wójcik, za~rudnltony w bufecile 
koleJowym, wypadi z jadącego jeszc7e 
wagiooo kolejowego ~ dostał się pod ko
ła, które obdeły mu obłe nogi do bioder. 
W stanie beznadziejnym chboipca prz.ewle 
z.Iooo do sz,piftaJa ,.Betleem", gdlz1e 
zmaTł. 

Sh'at Ognłowll .przez awll ~ św~ąt 
wyjeżdżała tylko t!'l1y raizy, na ul. Rudz 

•. klej. Olbok domu nir. 60 zapalił się samo 
chód oSOibowy D!(W, własność Alekse
go J3nasza., a w poirostałych dwóch wy 
padkadt„. alatrmy były fałsz~. (i) 
/ ---
Poprawy bytu nauczycieli · 

domaga stę Komisja Sejmowa 
Na o.statnim posi€dizieniu Sejmow~i 

"'0m1sji1 Shrbowo-Budżefowej wskaza 
oo, ie mimo odbrzymiego wzrostu uczą 
cych się" ._ brak nam jeszcze budynków 
szJco.lnych I nauczycieli. 

N a'Uc·zyciielst-wo jest prze1prac<01Wa1T1e. 
30 proc. nainczyde1li pracuje za dwóc'h, 
iO proc. - nawet za trzech na1uczyde!L 
Wynaigrodizenite za godziiny nadlicz:bo
W<>- jest, n{estety, jieszcze symbolkme. 
Zgł?szono wni06ek w spraWie premio 

wania nauczycieli, pracujących ponad 
normę I wypowiedziano się za zwiększe 
niem poborów nauczycielskich, co przy· 
niosłoby równiei skasowanie dopłat ro-
dziców. (s) 

" 
_ __._. __ 

Stypendia miasta 
~la slucbaczy U. l. i Studium Dzlen

nikarsk'ego 
Na ostatnim swym posiedzien1u Kołe· 

}urn Zarządu MieJskiego poofanowi.ło 

ufundować d!a słucha.czy Uniwersytetu 
tódzkiego . 5 stypendiów im. dr. Stanisła 
wa Więckowskiego po 20.000 zł. rocz
nie, z czego · 3 - dla wydziału humaail~ 
stycznego i · 2 - dla lekarskiego. 

W tej samej wyookośd ufondowaao 
również stypendi1um im. Józefa Waoow 
skiego fu słuchaczy Studiium Dzienni
karskiego w Łodzi. 
Jedrncześnie Ko.legium uchwaHło pre 

limiinairz budżetowy na rok I 948 dla 
przedsięb-iorstw miejskich i zakładów 

_ QD\ieki społecznej. {s) 

łó kn i arz.e stwie rdz ja: 
Uczyniliśmy wiele, wiele jest jeszcze do zrobienial - Codzienna troska 
o czlowie~a . pracy- niezbędnym warunkiem rozwoju współzawodnictwa 
~ Ogólnokrajowy Kongres W!óknia.rzy t Posiadamy Z'!1acznie rezerwy w posta- G:hównym zadaniem chwili obecnej 

k1óry obradował w !Jodzi trzy dni, zo- l d nieWykorzystanej siły' roboczej, nie- jiest ścisła współpraca organizacji zWifąz 
sitał w dniu wczorajiszym zakońcmny. uruchomionych jeszcze wrzecion i kro- kowych z administracją przedslę-

W drugim d·niu Zjazdu przybyły do sien, stoją też przed nami wielkie możli- biorstw, celem upowszechnienia f roz
Lodzi dele·gac}e wiókniarzy ze Zw. Ra- wośd w dz.iedziniie oszazędzainia paliwa, winięcia form Współzawodnictwa pracy 
dzieckiego, Holandii, Czech0<słowacji i materiałów pomocnkzyc.h i surowców. i otoczenia jak najtroskliwszą opieką 
Węgier. Dysponujemy ·równ~eż powa,.żnym~ rezer prmdowników pracy, wfelowarsztatow-

Po złożeniu sprawozdań I obsremej wam~ w zakresie nlednstatectLoogo wy ców I ogółu wsp6łzawodnlcz4cycb. 
dyskusji Zjazd powz,\ął dwie reroluc}e: korzysłanra parkti maszynowego, na Zj1azd poleca wm"yistldnn ogm"wdffi' 
w sprawach zawodowych I na temat sy- skutek nllsiklej jeszcu wydaJności pra·- zwi1ązku zwrócić uwagę n.a przestrzega"" 
tuacjl Politycznej. cy, wyinooa;~cej załedw1e 74 proc. wy- nie umów ~b!IOII'owycł! oraz 46-godziinl-1 

W pierw$zej Zjaizd Mólmftairzy stwler dajoości przediwojermieJ. Pe!l11e wyko- niego tygodni>a pracy, jak rów:niet na sy 
dza m. !:n., że w fatach 1945-1947 prze rzystmlle tych ws.zys1:kic~ miolżlllwoścl stematycmą kooitrolę p.rawdrrlwego obn 
mysł w.iókleooic1y dokonał wielkich zapewnł nie tylko wykonanie niasi:ego cza111la zarolbkÓW' iro.botndcizyc.h, pełne 
osłągnłęć. Uruchomione wstały ·pra•wle płanu produkcji, ale f jego przekrocze- wykorz~tande w kałdej faibryioe ht:ndlu„ 
wszystkie za.kłady pracy, a łll<:zlba u~ nłe f tym samym doProrwadzl do dalszej !ZÓW zaplanow8fllych na. tpo'br~by socjal 
trudnlonych wzrosła z 71.700 do 260.800 poprawy bytu włókniarzy. ne, na koolec:zność :podnłesten'la higłeny 
pracowników. Wzroorowll temu towSJrzy Najpoważnłejs,;ą w obecnym okresie i betzpłec.zeństwa pracy, na n!l.e.iyłe fuin 
S'ZY wielki wzrost produkcji: liczba wy- dtwignłą rozwoju gospoda,rczego i z~e kc'jooo\Vlande stołóWek, !bbków, .skle
produkowanych metrów wyrobów kszoo.ia idbbrobyitu mas 1roiOOłmcaJych pów fabryczinyd] I t.d. Cod%Jema troska 
bawełnianych zWfększyła sit w tym .fiest ruch współz\aw'odnh:t•a pracy. o człowieka 'pracy Jest oboWfązklem 
cz.asłe z 72 milionów do 260 mlłon6w, a Rudi wt«owamzłarłx>wców orllz lndywi· zwifązk6w ' zawodowych oraz nlezbęd
wyrobów .Wełini:anych z 6.40~000 mel- duałlfle I zespdłowe sW1p6łlzaw00niciwo nyrn Warunkiem rozW'oju wsp4Słzawod-
trów - do 32 m111onów metrów. iprlacy, aparte na wyścigu zdo!in10śd. nlctwa pracy. 

Polepszyił się byt włókinfarza, nastąpił wynaJazczoścl ·robotn~Jców, techników, w końcu '.teJ .rerottk}.l1 Zjarzd wtjwa 
wzrost płac rea1lnych, po.pra·Wie uległy inżynierów ł administratorów. .prncowni.ków przem)'słu włókioon~c:zie· 
też wa1mnk~ socj<a·lne, &iięki flOIZS'Zerz& Do rochu t~o przystąpHy już tysiące go do dalsz.ego wzmożenia dyscypliny, 
niu akcji wczasów, rniesiooiu opłał pra• włólmia.nzy. Dla ooiąiginięc1a pelllnego obowiązkow:oścł ł Wydajności pracy, by 
oownk:zych za ubezpieczenia społeczne, efektu, ruch ten musi ob.fąć jak najszer- włókniarz w jednym szeregu z g6rnł· 
rozbudowlie stołówek, żłobków i t.d. sze rzesze Włókmarzy. Zarząd Główny, kłem, metalowcem, k'olejarzem, z całą 

Jedna:kże zadania, stoją~ prrzed! prze OOdz~ały zwiąizku ~ . udy zakładowe win- klasą robotniczą 1 Inteligencją pracującą 
mysłern wf.ókiermiczym 1 włólmialT"1aml, ny stale sprawd:zać warunki umowy budował lepsze jutro Polski Ludowej I 
są nadal bardzo powaine. Nie mogąc zbiorowej, normy, staw.kl i system pre- mas pracujących. 
liczyć na pomoc obq, moo1imy Uczyć na mlowa111~a. aby ·przy w.prowadzeniu ko- w drugiej rezofocJł Kra.Jowy ZJaizCł 
siły własne, musimy wykorzystać włas· 111iecmych zmian, umowy zbiorowe zo- Włóknierzy stw1erdza, że sytuacja mlę-• 
ne rezerwy gospodarcze I wzmóc do ma I stały dostosowane do potrzeb współza- d2'ynaro<lowa skomplikowała słę ostat-
ksimum sw-e wYsiłki. wodnictwa I wzrostu wydajności pracy. nfo wskutek ()fensyWy reakcji 'śwłato-s t K Ł d 8 wej z amerykańskimi łmperialistamt na . w Ie o up ca w o z I cz~~~J<oni roa1t<cjł imedwsfawfaJą słę 

siły pokoju i demokrac~. które wzmo-
Wynikl „Konkursu czystości sklepów". g1y się znacznie t>0 wojnie i toczą zacię· 

Wczoraj Zgromadzenie Ku:pc.ów m. Piiiotrkowska ·nr. 3, drugą - Brada Wa tą walkę przeciwko hriperlalizmowf tak
Łod:zi1 01bd1odz1~o w ramadi swojego cław i l(azimłerz Charuba - PiQtrkow że w krajach kapitalistycznych I kolo-
święta umczystdść ipoświęcieJli!a S1Ztan1- ska 196, trzedą - Kuligowski Józef, Na nłalnych. Szcziegóiln'ie doniosłe zrnacze
da1ru. Po Mszy św. poświęoooia doko· wrot 18. cźwartą - ffrma Dębowski i nie w walce 0 pokój f demokrację odgry 

K k wa pozycja Zw. Radzieckiego m. łri. na na.ł J. E. ks, biisk, Kle.pac.z. aniews f, Piotrkowska 95 ii piątą. - sesji ONZ i na konferencji londyńskiej. 
N Ak d ·· k' ·1· W' ła" zemó Kumulak Mateusz, Trauo-11tta 9. POi2'a a a• .em.n w 1.n e " llS pr t'"> - !(ra łowy ZJ' azd Włoknierzy inro testuje „.-. · '.ł t , -.1· ydent szeregiem listów pochwalnych, nagrody J .t' w1ent1e p0Wh~ '!le WytgiOShl': prez . przeciwko podWażającym pokój wystą-miasta, E. stawlńskł, prezies M.R.N.. ponadto otrzymali kupcy z kategori] rze . vł 

Andrzejak, prez. Dzieniesiewicz _ z ra· miosła: Rub"ryński C1iesław, ud. 6 Sieripi- pleniom ministrów Marshalla I Be na, 
m.ieni•a władz sbrbowvch, dyr. OUL'u, nia 18, Nowicki Ed:mu111d. ut Pabian.icka kwestionującym prawa Polski do za
Dowbór, orezi00 Izby Przemysłowo-Han 36 oraz Lopaciń~ki Stefan ! Makowski chodnlch granic na Odrz.e, Nłsłe i Bałty
dlowej, Bayer oraz w lmieni:u rod:z1ców Józef. ku, zagwa.rantoWanych przez konferen· 
chrzesitinych :nowopiośw1ięcooięgo sztan- Na zalfońc:zenie i.troczysfosd wręcizo- cję w Jałcie i Poczdarri'łe oraz stw1erdza 
da1ru - ob. Boigusławski. no tytułem daru Zgromadzenia Kupców Iż~ miejsce poaskkh włókniarzy i całej kia 

Ref·erat 0 nowych drogadi I<upledwa m. lodzi dwa cz~ki: na ręce ipirezydenta s'} fobotnkzej jest I musi być w obozie 
r;1o!skie•Q'I.) i sfojącvch przed nim zada- Stawińskiei;ro czek na ćwiierć mdłon.a zło przeciw • Imperialistycznym, przeciw 
nia·ch mówi~ w 1wdęzłym referade ob. tych na ceie T-wa Przyjaciół Młodzi;eży budowniczym nowych fmpe~ialistycz• 
Pomorski_ Szkol Wyższych oraz na ręce J. E. ks. nych N!emfec. Tyl.ko bezwz~ędna w~(~ 

Z kolei nastą'J)iło wręczen~e naj;!'ród w bisk Klepacza erek na 100,000 złotych ~a z mlędi.ynarodową reakcją ł Imperia 
k na ·Caritas" ltzmem, tyilko sojusz z ZSRR, narodami 

związku z zorganizowanym l(on Ursem " . _ ; • • · . .., słowiańskimi l wszystkimi illlinynH siła· 
Czyst_?~cl Sklepów, w dniach 16 - 20 Uroczystosc zakonczyła :zęsc arty- mi postwu, pokoju i demokracji, zabeżi. 
wrz~sma br. s1:ycro?·Wo1kalna w w~konamu gorąco p,iec:zy nam pokój, możliwości twórczej 
. Pierwszą nagrodę.otrzymał .skfop poid l oklasktw_anych . artystow teatru „Syre- pracy dfa oohra kl~sy rooobJiozej i na·· 

fJ.rma • Glugla fr. - Spadko.b1ercy, ul. na"• ; (?Jf .rodowa s.11wereinniosćl , ·· (sl 
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W kraju odbyły się drużynowe meC'Le bo
kserokie (eliminacyjne) o tytuł mlstna PolS>kl. 

~~ch,s~)Y~~~enana(~~~~~ ~lawet slaremu rulyniarzowl Pisarskiemu. przyda 
J0:6. Whła (Kraków) - Gryf (Tonlń) 9:7, • s G 13 3 
~=ianke·1~~:::.a:::0z ~~o;~): ~:. się nauczka. - Mecz LK - edania : 
cyjny K. S. - Zjednoczeni (Bydgoszcz) 10:6 Odgadnięcie wyników piel'WBzych meczów I danii, okazał się bardzo wartościowym prze- było Imponujące. Kondycja Kamińskiego n• 
i Łł(S - Gedanla (o czym piuemy na innym drużyno"#ych o mistrzostwo pięściarskie Pol- cłwnikiem, ale „Ciapek" zjadał go szalonym sługqje na specjalne uznanie, bo nie katcly 
mlefscu) t3:3. ski nie przedstawiało specjalnych trudności tempem, jakle podyktował od pierwszej chwi- bokser polski może się poszczycl6 takim ,,ra-

-~ i bodajże z największym zaclekawleplem ocze- U. Klein trzymał się dzielnie w ciągu trzech zem". 

Mamy m•ISlrZ.._. kiwano rezultatu spotkania ŁKS - Gedanla. minut, lecz nie dotrzymał kroku ustawicz- w koguciej przebieg walki Stasiaka z Zie· 
U Mecz ten wykazał zdecydowaną wYŻszoś6 pleś· nie atakującemu Kamińskiemu I z każdą cbwi lińskim, był bezbarwny. Stasiak zawdzięcsa 

Si:::tkarki za~eAczyły I rundę ciarzy ŁKS, którzy pokonali przeciwnika w lą walczył słabiej. Jest to bezwzględnie bar- zwycięstwo większej rutynie. w płórkoweJ 
sposób bezapelacyjny w stosunku 13:3. dzo obiecujący zawodnik, który, w miarę na- Popielaty był nieco słabszy niż Drążkowski, 

W ubiegł(\ ndedzłelę odbyły się ostatnie Mecz był o tyle ciekawy, że w ramach Je- brania odpowiedniej rutyny, stanie się najlep- a nade wszystko walczył nledość czysto, ata-
lr,>o l·ania płeTWSzej rundy w siatkówce żeń- db ł 
s.k:iej o mistrzostwo ŁodZil klasy A w statków- go o Y o się rewanżowe spotkanie Olejnik- szą polską ,,muchą". kując głową. Juź za to samo zasłużył na pne-
ce źeńsldej. W ramach tych zawodów Zje- Chycbła, zakończone na remis. Większość pur Poza nim w drużynie Gedanlł na wyr6ż- graną. W lekkiej Bonikowski z Musiałem wy
dnocrone pokonało DKS 20:0, dzięki walko- bliczności nie bardzo chciała się pogodzić z nlenle zasługują: Drążkowski i do pewnego grał na punkty, posługując się skutecznie 
werowi, zaś YMCA odndosła zwycięstwo nad tym orzeczeniem sędziów, i może misia na- stopnia Zielli1ski, zawodnik dość jeszcze su- ciosami prostymi z lewej, co dało mu przewa
K. P. Zjednocz.one w stosunku 2:0 (15:10, wet trochę racji, gdyż w pierwszej rundzie rowy, ale bardzo ambitny. gę. W półśredniej Olejnik zremisował z Chy· 
16:14). Po uwzględnieniu poWyższych wyru- Olejnik poczynał sobie nieco lepiej, a.le w Osobny rozdział na.leży się poświęcić Pl- chłą. Olejnik w I rundzie miał pewną prze
ków, tabela mistrzowska w siatkówce żeńskiej dalszych dwóch starciach nie umiał zadoku- sarsklemu I Żylisowi. Pisarski walczył znacz- wagę, w następnych starciach brak wyrobie
d.M ~ A kilasowych Po zakończeniu mentować swej wyższości. Druga i trzecia nie słabiej, niż z Kolczyńskim, tylko dlatego nia ringowego n Chychły był widoczny, ale 
pierwszej rundy, pnedstawia się następująco: runda były już bezbarwne. Wprawdzie Oljenik ie zlekceważył przeciwnika. W rezultacie na- tego Olejnik nie potrafił wykorzystać. Remis, 
1) HKS, 21 YMCA, 3) Splot, 4) KS. Zryw, 51 dążył do zwarć, ale nie zawsze mu się to uda- dział się na soczystą kontrę I odpoczywał na przy minimalnej przewadze łodzianina, jesf 
KP. Zjednocxone. Rozgrywkil II rundy będą wało, więc nte było dostatecznej podstawY, deskach w drugiej rundzie, dwukrotnie, do jednak słuszną decyzją. 
prowadzone w tym samym porządku co spot- by uznać go za zwycięzcę. 4-ch. Stary· rutyniarz przetrzymał moment kry W • 1 Pl ..a..ł j 

Gdyby nie było wyników remisowych I na- tyczny I w ostatnim starciu P""'"'UŚclł ge- sredn ej sarski wyw.,... sensao ę, Pa· 
kania pierwszej kolejki. ltwipocmą się one ·~Jlt" dajac w drugiej r nd 1· a deskL Trzecie 

leżało wYłypować zwycięzcę, bez wątpienia neralny atak, deklasując )\ajskiego. " u z e n 
w najbllzszą sobotę. opowiedzielibyśmy się za Olejnikiem, ale, są- Żylis natomiast, chociaż odniósł zwycłę- starcie to popis Pisarskiego, ale chociaż wy. 

W dalszym ciągu rozgrywek męskich dru- dzlmy, że w tym wypadku wynik remisowy stwo, wypadł kompromitująco słabo. grał w sumie wypadł bladziej niż w spotkanJr 
iyn koszykówki 0 .mlstttostwo klasy B, Zryw 11.!le krzywdzi boksera łódxk,lego WTęcz odwro- Brak jakiejkolwiek Inicjatywy I przed• z Kolczyńskim. 
po~onał DKS 25:t5 (l2:6)· tnie powinien skłonić go do dalszej pracy nad slębiorczośct, oraz umiejętności kontrowania W półśredniej nad wyraz słabo walczył 

---- sobą, bo, Jesteśmy przekonani, że ma on wszel- zupełnie dyskwalifikują tego zawodnika. ŁKS Żylis. Wprawdsle zwyciężył na punkty. ale 

Wyniki ·w kraiU kie dane, ażeby wykazać swą bezapelacyjną I musi z niego uczynić boksera w całym tego mało przekonywuJąco. Dolecki powinien już 
• wyższość. Ale na zwycięstwo trzeba popraco- słowa znaczeniu (usunąć te radykalne braki), w I rundzie być wyliczony, bo to leżało w mo-

W Kral\owie odbyły się towarzyskie za- wać uczciwie. Nie chcemy mieć pięściarza od albo też wystawić w wadze ppłclężldej kogoś żllwe>ściach Żylisa, gdyby ten naprawdę umiał 
Wody piłkarskie Wisła - Cra-covia. Mecz za- przypadku, tylko chcemy wiedzieć na kogo Innego, kto daje gwarancję do pewnego stop- walczyć. WreSIZcie w ciężkiej wadze Niewa
lm11czył się nieznacznym zwycięstwem Wisły możemy liczyć, toteż przypuszczamy, ie Olej- nla poczynienia pewnych postępów. Zdaje się, dzil, poprawiając kilkakrotnie lewy sierpowy, 
1:0. Jedyną bramkę dla drużyny zwycięskiej nik przyjmie ten wynik jako zachętę do dal- że w sekcji pięściarskiej ŁKS nie brak, na wygrał przez k. o. z Szałkowskim. W ringu 
zdobył Kohut. ~:r.ej pracy nad sobą, słowem tak, jak myśm~· szczęście, odpowiednich kandydatów (Kosiń- sędziował p, Kaliniak, ale jego sposób sędzio-

Poza tym w Ku.lmwile miał się odbyć mecz go przyjęli. Protest '1\-idowul. która uważali\ ski, względnie też Inni). wania nie wiele miał wspólnego z przestrze-
ligowy koszyków.ki męskiej Wisła - TUR za właściwe ująć ~ię za O'einikiem, nie byi Wynikł walk były następujące: ganiem czystości prowadzenia walki. Zauwa-
(Łódi) 20:0 walkower przypadło drużynie na miejscu. Olejnik miał 7'bYt małą przewagę, W muszej Kamiński w pięknie przepro- żyć to się dało zwłaszcza w walce Popielaty -
łódzkiej, ktwa następnie spotkała się z AZS ażeby okrzyknąć go zwycięzcą. wadzonej walce pokonał wysoko na punkty I Drążkowski. Gedanla, jak widzimy, nie wy-
(Kraków). Mecz ten przyniósł zwycięstwo aka- Sensacją nledzielnych zawodów było spot- Kleina. Każdą rundę tej porywającej walki stawiła kompletnego składu i dzięki temu ło-
deinikom krakowskim w stosunku 36:22. kanie Kamińskiego z Kleinem. Bokser Ge· publiczność gorąco oklaskiwała. Zaiste tempo dzianie mieli nieco ułatwione zad!!.nie. 

I. 
- Ten RYłOIW, to fałszywy Urs - mówił 

fedia do podoficetra - t8'ki był cho.ry, 
taik zabiegał o wcześniejsze wywiezienie 
go z obozu, a tera.z - sam miejsca ustą
pił i zdrów jak ryba! A ~to co wyr~ucił! 
Papierośnicę! 

- Znowu coś wymyśliłeś! Napewno 
zgubił! 

- Ależ nie, wyrzucił - upierał się 
fedia. 

- No to wMocznie mu się znudziła -
zadecydo·wał Kowałow. 

Il. 
Ale Fedia był innego zdania. 
Nachmurzony wracał do obozu. Prze

chodząc koło baraku, uSł~zał kilkakrot
ny, donośny łoskot„.„ 

Z ciekawością zbliżył si.ę do dl"zwi f uj
rzał na ś<:ian.ie cień człowieka, walącego 
w coś obuchem t-0ipora. 

- Paskudna sprawa ,..- mruknął, wcho
dząc do ba.raku. 

III. 
W baraku znajrlowat s1ę spakowany do 

wywiezienia cały materiał naukowy, ze
brany podczas podróż:v, oraz obserwacje 
z pobytu na krze, pamiętniki i notatki. 

Na środku izby stał Ryłow z t()IJlorem 
w ręku.„ 

- SłySzałem. że ktoś stuka, więc zaj. 
rzałem - mówi fedia. 

Dekad ~ziś pój dziemv I ?:by8?o~:d~~~ ~~~:~~ Dr. MIRSIH akuszeria I SWIATECZNE karty, ' 
chorobv kobiece. Ze- szopki, paski, wyci- Różne 
romskiego 37, tel. nanki, ceny hurtowe, ---------~ . . . l wątroby. Narutowi-

~EATR W. !" - D~1s o. godz. 1~ „Cud cza 35. tel: 206-99. 
mmemany czylt Krak?w1acy 1 Górale . . Dr. LENCZEWSKI cho 

TEATR TUR - Dziś o godz. 19.15 ,.Fircyk roby kobiece, przyj-
w zalotach". muje 3 - 7. Sienkie-

TEATR KAMERALNY D. Ż. - o godz. 19,15 wicza 51. 32529 
„Amfitrion 38". Dr. ANATOL KOWAL 

TEATR „SYRENA" - o gdz. 19,30 „Wgląd SKI; skórno - wene-
w Rząd". ryczne, 2 - 7. Piotr-

TEATR „OSA" - o godz. 19.30 „Pierwsze kowska 175. 32674 

257-23. 32745 poleca: „Składnica Biu 

Dr. ŻURAKOWSIH 
specjalista wenerycz
ne, skórne moczopłcio 
we; Piotrkowska 33, 
12 - 6, niedziela 12-1 

rowa" Piotrkowska 69. 

„AKUMULATOR', 

RABKA „Jasny 
Dwór", tel. 3, komfor
towy pensjonat. Przyj 
muje również na se
zon zimowy dzi<d pod 
fachową opiekę. Ceny 
przystępne. :ł300J 

- Szukam papierośnicy, którą ~zieś 

zgubiłem„. 

- A ja ją zara.z znalazłem! Oto ona! 
Bierzcie!„. 
Ryłow nie wyciągnął T'ę,ki. Wpił się tyl 

ko badawczo oczami w twarz chłopca 1 
milczał. 

- Łupnie mnie, czy nie - pomyślał fe. 
dia.„ 

OGŁOSZENIE 

Referat H. B. Pr. przy Zw. Z,aw. Włó· 

kienniczych Oddział I ·w Łodzi, zawiadamia 
referentów H. B. Pr., że dnia 10.12. 1947 roku 
rozpocznie się kurs 10-cio dniowy H. B. Pr. 

organizowany przez Związki Zawodowe Włó

kiennicze Oddział I w Łodzi przy udziale H. 

B. Pr~ Centralnego Zarządu Przemysłu Włó
kienniczego w Łodzi Inspektora Pracy Ir 
Obwodu. 

Żądła". . GABINET dentystycz 
SALA TEATR. Domu Kult. - o godz. 19,15 ny Maksymiliana Pre-

':iuita Cygańska". giera ze Lwowa. Spe
cjalność: N'bwoczesna 
protetyka zębów. Gdań 
ska 26a. 32605 OGłOSZEN1A DROBNIL 

DOKTÓR ZAURMAN 
specjalista: skórne 
weneryczne, 8 - 1 O, 
5 - 7, Nawrot 8 

Dr. RATAJ· ŻURA
KOWSKA, wenerycz
ne skórne kobiet, kos
metyka. Piotrkowska 
33, 12 - 6. 32530 

tel. 165-25, Andrzefa 
29 - specjalność lado 
wanie, reperacja aku
mulatorów, poleca a
kumulatory własnej 
konstrukcji do samo
chodów amerykańs
kich I motorów Die
sla. Kupuję stare aku 
mula tory. 32657 

MEBLE najtaniej ku
pisz tylko w F-mie S. 
Głowacki. Zgierska 20. 

agubione dokumenty Wszyscy referenci H. B. Pr. i wytypowani 

ZGUBIONO kartę re- na kurs przedstawiciele z Raq Zakładowych 

jestracyjną z RKU _ w liczbie po jednej osobie z Zakładu Pracy, 

Pabianice. Klimcza- proszeni są o bezwzględne stawienie się I 

LEK.·DENTXSTA 
Swirska. Armii Ludo
wej 27. 4 - 7. 32535 

Dr. JERZY TETER 
Ginekologia i Położ
nictwo. Kościuszki 36 
(róg Andrzeja), 4 - 6. 

DOKTOR REICHER. Dr. KOWALSKI MIE
specjalista wenerycz- CZYSŁAW, specjalis
ne, skórne, płeiowe ta skórne - wenerycz
(zaburzenia). Południo ne. l Maja 3. 8 - 10, 
wa 26 druga - siód- 4 - 7. 32663 
ma. 32594 Dr. ŁOZA, wenerycz
Or. TADEUSZ CHĘ- ne, skóry, włosów. 
CIŃSKI, choroby skór Sienkiewicza 34 pierw 
no - weneryczne. Piotr j sza - druga, czwarta 
kowska 157, 3 - 6. - siódma, tel: 179-56. 

~mano - sprzedaż 

SREBRO w każdej po 
staci kupuję. M. Wel
ner i S-ka Łódź, Pio
trkowska 112, telefon: 
120-66. 32823 

SPRZEDAI\1 maszyny 
do pisania - biurową 

i walizkową, motory 
wolno obrotowe, wier
tarki pistoletowe, am
peromierze I wolto
mierze. Bartczak. Że
romskiego 29 - 6. 

ka Feliksa. 33000 

•• „ •• „ .... 
OGŁASZAJCIE Sił!; 

W „EXPRESSIE 

lLUSTROW ANYlU" .,„ 
Adres Redakcji t Adminietracjl: tódt, ul. Plo trltowslta lala.i telefon: 1S7·ł7. 

wpłacenie za kurs 500, złotych od słuchacza 

do Związku Zawodowego Włókiennfczego Od

dział J w Łodzi, ul. Traugutta 18 pokój 204 

dnia 6 I 8 12. 1947 roku w godz. od 8,30 do 

godz. 17-tej pp. do kierownika referatu H 

B. Pr. tow. Jezierskiego. 

Za każdego słuchacza kursu H. B. Pr. h~ 

noruje zakład pracy złotych: 500. 
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